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Do numeru  
ś w i ą t e c z n e g o

który zostanie wydany w wielką sobotę,

Adminidracja „Gazety Kaliskiej”
przyjmuje ogłoszenia do czwartku, dn. 29. III 
r. b. do godziny 6 po południu włącznie. £

Dr. P. Klinger
ii. s t .  o r d y n a to r  s z p it .  w n jsk .

s p e c j a l i s t a  chorób wenerycznych 
i skórnych.

(wlewania, szczepionki, analizy krwi na syfilis). 
Przyjmuje codziennie: P a n ie  od I—2  
po poł., panow ie od 4— 7 Dp., w  n iedzielę  
od 1 1 - 1  pp. TOWAROWA 3 ,  I p .

Kąpiele Higieniczne
w  z a j d z i e  l e c z n ic z y m

będą czynne w tygodniu przedświątecznym  
w środę, czwartek, piątek i sobotę od godz. 

9 rano do godz. 8 wieczorem. 726

nagrody otrzyma ten, kto zwróci

szpica półrocznego
(suczkę) któ 7  zaginął dnia 22 b. m. 727

Dr* KLINGER* ul. T ow arow a 3

LOSY
do 1 klasy 7 Loterji Państwowej nadeszły 
do kolekty przy Admm. Gazety Kaliskiej, 

AJ. Józefiny 1 i są dc nabycia-

Główna wygrana 120.000.000 Mk. 
Dyrekcja Gimnazjum Państwowego

im . T a d e t isz a  K o śc iu sz k i w  K a liszu
zawiadamia iż w roku bieżącym odbędą się Egza- 
mina wstępne ty tk o  do klasy pierwszej. Do klas 
innych r powodu przepełnienia szkoły nowi ucznio­

wie przyjmowani wcale nie będą 719

■90B

t e  b e  g r a ja y.
Skazanie na śmieif arcybiskupa Cieplaka.

MOSKWA 2 9 . (A. W.) W n o cy  z  
d n ia  2 5  m a r c a  o g o d z . I-ej w n o cy  z a ­
p a d ł w y r o k  w  s p r a w ie  k s ię ż y  k a to lic ­
k ich . A rcy b isk u p  C iep lak  i p r a ła t  B u t­
k ie w ic z  sk a z a n i z o s ta l i  na ś m ie r ć . K się- 
ź a  E js iro .td , J u n  e w ic z ,  H ry czk o , Chotf- 
n ie w ic z ,  F ie d o r ó w  na 10 la t  c ię ż k ie g o  
w ię z ie n ia  z  b e z w z g lę d n ą  iz o la c ją .  P o ­
z o s t a l i  k s ię ż a  na 3  la ta  w ię z ie n ia . Wy­
r o k  m a b y ć  w y k o n a n y  w  7 2  g o d z in y  po  
o g ło sz e n iu , c z y li  w c z w a r te k  r a n o  t . j. 
2 9  m a r c a .

MOSKWA (AW.) 27. Prokurator Krylenko 
po procesie eserów posranowił obecnie wystą­
pić równie „energicznie" przeciwko oskarżonym 
księżom. Jak dalece nawet wśród starannie fil­
trowanej przez sowiety publiczności, wpuszcza 
na salę zachowanie się Krylenki wywołała nie­
smak jest dowodem fakt, iż, kiedy nader ostroż­
ny i ciągle podkreślający swą prawomyślność o- 
brońca Rommodow uniósł się i napiętnował nie­
uczciwą metodę oskarżenia Krylenki, sala za­
grzmiała frenetycznemi oklaskami. Pierwszy o- 
brońca sędziwy Bobriszczow-Puszkin (ojciec) 
wręcz zapytał Krylenkę „Jeżeli taka metoda są­
dzenia ma być stosowana wobec katolików w 
Rosji to czy nie lepiej i uczciwiej będzie popro- 
slu zorganizować dla nich coś w rodzaju nocy 
św Bartłomieja".

SMowę Krylenki tamowały co chwila ataki 
duszącej go wściekłości. Wy mi tu  mówicie o 
jakichś tam kanonach", czy papieżu, którego 
nie znamy i nie wiadomo, czy znać zechcemy, 
a ja wTas poproszę na inny grunt. ..pany księ-

ko, Eysmonta, Juniewicza i Chodniewicza, dla 
pozostałych zaś 10 lat więzienia. Jak wiado­
mo na śmierć skazani zostali tylko arcybiskup 
Cieplak i prałat Butkiewicz.

WARSZAWA’ 27. Poseł sowiecki, p. Obo­
lenski byt przy jęty przez prezesa ministrów, jen. 
Sikorskiego w związku z wyrokiem moskiewskim 
na J. E. ks. arcybiskupa Cieplaka. Prezes mini­
strów nie ukrywał swego oburzenia z powodu te 
go bezprzykładnego wyroku.

Prześladowanie katolicyzmu w Rosji
MOSKWA (AW.) 27 ..Prawda* pomiesz­

cza artykuł Leszczyńskiego pod tył.; „Katolicka 
kontrrewolucja przed sądem". W artykule tym 
wy wodzi, że sprawa posiada wielkie znaczenie 
polityczne ponieważ duchowieństwo katolickie 
wykorzystywałoby zabobony religijne do walki 
z władzą sowiecką. Walka ta prowadzi się już 
od 5 lat. Opór przy wydawaniu kosztowności 
kościelnych m iał za podstawę jedynie zasadę za­
chowania własności międzynarodowego trustu 
katolk sjego wbrew prawii własności republiki 
rosyjskiej. Ponieważ materjalnie kościół kato­
licki w Rosji nie posiadał większych bogactw by­
ła to chęć zdobycia eksterytorjalność na wzór 
kapitalistów angielskich. Działalność kontrre­
wolucyjna agitacja doprowadziła do huligań- 
skich (7) ekscesów w Petersburgu, podtrzymując 
władzę cesarską nietylko z obawy ale i według 
sumienia przeciwko rewolucyjnemu ludowi. Wła 
dza sowiecka takiego podtrzymania nie potrze­
buje, Niech kościół stoi zdała od sprawT so­
wieckich, w przeciwnym razie, dostanie należną 
odprawę.

W tym samym numerze „Prawda*' podaje 
nad wyraz tendencyjne sprawozdanie z przebie 
gu procesu, w którym nazywa arcybiskupa. Cie-

dzy" do artykułu łj7. Oto kara śmierci, która 
was czeka—tego żądamy".

Drugą swoją mowę zakończył Krylenko jak 
następuje “Jesteście jak gracz, którego kartę po 
bito. Musicie teraz zapłacić rachunki swojej 
gry". W ostatnim słowie arcypasterz Cieplak 
ksiądz egzarcha Fiodorow oświadczyli, że każdy 
wyrok przyjmą z pokorą jako wi zrządzenie o- 
patrzności. Pozostali księża potwierdzili tylko 
słowa arcypaśterza, lub dodawali szczegóły 
stwierdzające ich niewinność, Sąd udał się o g. 
4-ej po poł. na naradę, wyrok zaś ogłosił dopie­
ro o godz, 12 min. 30 po półn.

(MOSKWA1 (AW.) 27. Księża oskarżeni we­
spół z arcybiskupem Cieplakiem, stanęli zgodnie 
na stanowisku, że ani w ich czynach, ani w ich 
zamiarach nie było nic kontrrewolucyjnego. De­
kret o oddzieleniu państwa od kościoła ducho­
wieństwo katolickie w Rosji przyjęło z zadowo­
leniem, jako przeciwstawienie czasów ucisku za 
caratu. Kościół katolicki w Rosji pragnął tylko, 
aby rząd sowiecki zachował i zagw arantował ka­
tolikom wolność sumienia. Duchowni uznawali 
prawa sowieckie, tak długo, póki prawa te nie 
wchodziły w kolizję z ich obowiązkami kapłań- 
skiemi, z z akazami prawa kanonicznego i z wolą 
Ojca Świętego. Z chwilą, kiedy się zaczął kon­
flikt pomiędzy ich obowiązkiem kapłańskim a 
obowiązkiem obywateli sowieckich, nie mogli 
uczynić innego wyboru, jak tylko ten, który u- 
czynili. Lecz iw  tym wypadku nie mieli by 
najmniej zamiaru działać środkami nielegal- 
nemi.

•MOSKWA (AW.) 27. Krylenko zażądał ka­
ry śmierci dla 6 kapłanów w tej liczbie arcybis­
kupa Cieplaka, prałata Butkiewicza, ks, Hryez

wolucyji-.,___________________________________________________J__|__I __ . j _
księży współdziałających w procesie uznając za 
biernych wykonawców polityki zakonu jezuic­
kiego I.ojoli nie uznającej tej władzy, która nie 
liczy się z prawem kościelnem

2 ksncelaji Prezydenta.
WARSZAWA 27. Kancelarja cywilna pre­

zydenta Rzeczypospolitej komunikuje: Począw­
szy od Wielkiego Poniedziałku aż do d. 10 kwie­
tnia włącznie, audjencję u prezydenta Rzeczy- 
pospo'i j, z wyjątkiem audjencji członków rzą­
du, udzielane nie będą.

Bracia litwinl
WILNA) ,A.W .) 27 21 ban. w  okolicach WSi Mej- 

rauy powiatu świecaaAskiego oddział partyzantów  li­
tewskich ostrzeliwał patrol s traży  granicznej polskiej, 
obchodzącej granice w okolicy miejscowości G ajdu- 
ęiany i M ejrany. Dnia 24 b.m. partyzanci htewScyj 
•ostrzeliwali placówkę polską we wsi W ojszńny pow . 
święciańskiego. PartyŻajltów odparto — s tra t  niem a,

Bawsrh zmoMmiwam przez fjszyslow-
BERLIN. Począwszy od soboty sytuacja 

w Niemczech przedstawia się niezwykle niepo­
kojąco. Groźba faszystowskiego marszu na Ber 
lin, pomimo chwilowego uspokojenia w ciągu 
dzisiejszego rana, nie jest usunięta. Mobilizacja 
faszystowskich gwardji narodowo-socjalistycz- 
nych została w całej Rawarji przeprowadzona 
bez żadnej przeszkody. Wczoraj w południe 
bojowy oddział „Sturmabteilungen" Hittlera od­
był wielkie ćwiczenia na polach manewrów pod 
iMonachjum. Dzięki energicznej akcji min. Se- 
weringa przeprowadzenie mobilizacji w Turyń- 
g jiiw  Prusach o ile sądzić można — najzupeł­
niej się nie udało. W ciągu soboty i niedzieli 
aresztowano na terytorjum Turyngji cały szereg 
kur jerów Hittlera, którzy przybyli automobi 
łami z 'Monachjurn, rozwożąc rozkazy' mobili­
zacyjne.

Cała pruska „Schutzpolizei" znajduje się na 
stopie mobilizacyjnej w alarmowem pogotowiu.

Odnośne rozporządzenie pruskiego ministra 
spraw wewnętrznych brzmi: „Z powodu grożą­
cej akcji radykalnych elementów: wzmocnione 
alarmowe pogotowie policji bezpieczeństwu, o-
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Na nadchodzące święta!! 5

JJif&ór £uftróv)
w prywatnym mieszkaniu. «  Ł a z ie n n a  Jfs 13. 

J a k  ró w n ie ż  re s z te k  m a n u fa k tu ry .

czekiw ać rozkazów , w razie konieczności bez­
w zględne w ystąpienia ''.

Rząd baw arsk i zarządził -wszystkie docho­
dzenia przeciw ko faszystom  i pozosta jąc  najzu- 
p e łn ie  bezradnym  w obec zm obilizowanych bojó­
w ek H ittlera.

Znowu zabito żołnierza f'a n cu sk iep .
W1EDĘN (A .W ) 27 Donoszą tu, iż w miejsco­

wości Wetter v/ Zagłębiu Ruhr zastrzelono znów  żoł­
nierza francuskiego. Bliższych szczegółów brak. Ze 
Strassburgu donoszą, iż  komendant garnizonu w Neu 
kirchen W Zagł. Saary kapitan frauęuiski Deschlamps 
•k-Śtai napadnięty przez nieznanych .prawicowy i ciężko 
raniony.

P. K. S, P.
WARSZAWA (AW.) 27 Boiska Krajowa Kasa Ró­

życzkowa komunikuje;
W piątek i Sobotę W ielkiego Tygodnia kasy P. 

K. K. P, czynne będą tylko do godz, 11-ej w poniedżia 
fek zaś, jJeo drogi dzień Wielkanocy, zupełnie nie 
będą czynne. W piątek i Sobotę Izba Rozrachunkowa 
Czynna nie będzie.

Kandydat na miejsce Lenina.
MOSKWA (A,W.) 27 Na spec jakiem posiedzeniu 

w O K A  " wszechrosyjski Centralny Komitet Wyko­
naw cy) odbytem przed kilku dniami rozpatrywana 
była sprawa wyboru prezesa Sownarkomu : Rady Ko­
misarzy Ludowych) Wl razie śmierci Lenina. W toku 
obrad wysunięto kandydatury Kalinina, Rosenfelda, Ka- 
mieniewja i Stalina, jprzycizem stwierdzono konieczność, 
aby (następcą Lenina był rosjauin czystej krwi. Po dłuż­
szych debatach ustalono kandydaturę Rykowa, która 
znalazła ogólną aprobatę.

Zakończenie strejka.
£O D a  (A.W.) 27 Trwający tutaj od dwóch ty­

godni strajk farmaceutów zakończył się na skutek in ­
terwencji wojewody Rembowskiego ugodą, na mocy 
której pracownicy aptek otrzymali pożyczkę zwrotną w 
dwóch ratach w  wysokości 250.000 mk. poi. dla pro­
wizorów i 200.000 mk. dla pomocników. Pensje po­
zostają bez zmiany t. j. prowizor pobiera 1.50(1.000 
pomocnik źaś 1.200.000 mk. miesięcznie,

Sytuacja w Niemczech.
F.SSEfś (A.W.) 27 Prasa niemiecka w swioach ko­

respondencjach z Essen zakłamała się do tego stop­
nia, że czegoś podobnego nie widziano nawet podczas 
wojny. Wszystko, co np. „Berliner Tageblatt“ pisał 
na temat zabójstwa dwóch oficerów francuskich, jest 
fvyfcsane Z palca. Zarówno radca policyjny z Buer, 
Tlhomseri, jak też adwokat Kochaian i jegto żona oraz 
burmistrz fBueru Ruar, złożyli władzóm francuskim pi­
semne oświadczenie, że digdy nikomu ani prywatnie 
ani przędowo, ani słowem ani na piśmie, wogóle nie 
opowiadali o zamordowaniu dwóch ofice,rów francu­
skich oraz że wcale owego dnia w danej chwihi, W; 
miejscu morderstwa wfcale żołnierzy ani francuskich 
ani belgijskich nie Widzieli i że podane W: pismach! 
niemieckich Opisy są fałszywe, jedno z pism tutej­
szych,, „Dorttmmder Zeitung" zamieściło nawet krzy­
wdzące żołnierzy francuskich twierdzenie, jakoby rad­
cą policyjny Thomsen miał Udzielić informacji wprost 
owej gazecie. ThomSen temu także zaprzeczą.

iw ten sposób wszelkie podstawy twierdzeń gazet 
niemieckich w tej sprawie zostały raz na zawsze oba­
lone.

Jest to także niebywała kompromitacja propagan­
dy niemieckiej, która na cały świat roztrąciła zupełnie 
bezpodstawne ,.szczegółowo" spisywane bajki. W - 
Hamm mężowie Zaufania związków górniczych po­
wzięli rezolucję, v' której żądają, aby rząd Rzeszy nie 
Ominął sposobności rozpoczęcia rokowań i skrócenia 
walki. RezoŁucja, która znana jest jak dotychczas tylko 
w streszczeniu, brzmi bardzo łagodnie, treść jej jed­
nak n ie jest wygodna dla rządu, propagującego „bierną 
walkę" do upadłego.

Co Zaś do sfer mieszczańskich, to wyrazem ich jest 
bardzo popularny General - Anżeiger" /  Dortmundu,

który bardzo chętnie przedrukowuje najdrażliwsze ar­
tykuły z „Welt am Montag". Otóż rzecz charaktery- 
styczna, rząd niemiecki zawiesił to pismo na dziesięć 
dni Za to, że pacyfistyczny ten organ zantieścił odeżwę 
związku przeciwwoj'ennego: „Nie wieder Krieg" „Ge­
neral Anżeiger" założył przeciw temu zawieszeniu o- 
stry proces -  ale bez skutku.

jeżeli francuski minister pracy, L.e Troqucr pod­
czas bytności w  Essen oświadczył przedstawicielom 
prasy, że wnet w samej kopalni „Concordia" .władze 
okupacyjne Wydobędą 2.000 tonu dziennie, to bynaj­
mniej w tern niema przesady. Bezrobocie w kopalni 
nic a nic uic przeszkadza Francuzom zabierać w ę­
giel ze zwałów. A zanim, jo w w ęgiel bidzie .wybrany, 
zmieni się całe położenie nad Ruhrą.

(Nędza Szerzy się Wśród nich col'az większa. Dro­
żyzna rfośnie, pomimo, 'że marka jSjj.ę „stabilizuje". 
(Faktyczny stan cen jest taki, że mnóstwo towarów ko­
sztuje obecnie przy kursie dolara 20.000, dwa i trzy 
razy tyle, niż przy kursie 50.000. Zarobki zaś robot­
nicze stanęły w miejscu, a nawet obąiżyły się. Zysku 
ją na tern, (rzecz prosta, agitatorzy komunistyćzi^j.

Pogłoski o pośrednictwie Anglji, Ameryki, Włoch 
czy Szwajcarii czytywane b y ły  w kołach niemiećkićhS 
z gorączkową ciekawością. Dzienniki zamieszczają w 
tej sprawie informacje na pierwszych miejscach.

Po rozwianiu Się nadziei nastąpiło tern większe 
rozczarowanie i zmęczenie oporem.

Z drugiej strony wzrasta rozgoryczenie przeciwko 
wichrzycielom prawicowym. Ogólnie panuje pewność, 
że to organizacje nacjonalistyczne zabiły dwóch o fi­
cerów fracuskich, zastrzeliły żołnierza francuskiego na 
dworcu (w El*sen i dokonały szeregu zamachów ńa ko­
leje i lilnje telefouicżne i telegraficznie. W edług gazęt 
franculskieh szefa Organizacji sabotażu aresztowano i 
znaleziono przy nim także mnóstwo dokumentów.

Bezpieczeństwo publiczne zmniejsza się coraz bar­
dziej, z powodu oporu mieszczaństwa, które nie chce 
tworzyć nowej policji na miejsce rozwiązanej przez 
Fra n cuzów Schutzpof i ze i.

Ubytek 8 tysięcy policjantów ujemnie wpłynął na 
w arunki bezpieczeństwa. W  (roli obrońców przeciwko 
bandytyzmowi Występują coraz częściej organizacje ko­
munistyczne, które twierdzą, że bandytyzmem trudnią 
się bandy prawicowe.

(Hełda W arszawska.
WARSZAWA’. N ew -Y ork  42750, L o n ­

dyn  - 199750. N iem cy  2,07. P aryż  2895

Tak nie można, panowie!
’Gały k ra j rozbrzm iew a hasłem  walki z d ro ­

żyzną. Zm obilizow ała się akcja społeczna, z 
naciskiem  podkreślił rząd  w swych odnośnych 
enuncjacjach , iż lichw ę i spekulację ina zam iar 
tępić bezwzględnie. W ypow iedziano w tym 
względzie wiele słów silnych i w iele efektow nych 
aforyzm ów. O pracow ano plan w alki z d ro ży zn ą , 
uzbro jony w m oc obow iązującej ustaw y, naje­
żony artyku łam i i zakazam i. Ogól z entuzjazm em  
zrozum iałym  przyk lasnął lym w szystkim  po­
czynaniom , zaś hydra  drożyzny, w ypraw iająca 
dotychczas bezkarn ie  swe h a rce  n a  aren ie  cen 
opuściła hardy  łeb i zam arła  w oczekiw aniu.

W istocie wszyscy już m ieli dosyć tego sza­
lonego wyścigu, w k tórym  spadek w alu ty  finiszu 
wał ustaw icznie z pędzącem i na oślep cenam i. 
W ytw orzyła się sy tuac ja  zgoła niebezpieczna. 
Dalsze trw anie owej gonitwy życie gospodarcze 
k ra ju  m ogło szyjbko w trącić  w  przepaść kala 
strofy-. W ciąż w iększa inflancja , jeszcze w ięk­
szy, spadek naszej w aluty, a w reszcie najw ięk­
szy, tryum faln ie  w yprzedzający w szystko, w zrost 
drożyzny. B anknoty papierow e są an ty tezą nie 
niądza. Im w ięcej ich było, im więcej tłoczyła 
ich n iestrudzona m aszyna d rukarska , tern w ięk­
szy daw ał się odczuw ać brak gotówki na rynku  
Stąd zastój, kryzysy i krachy. Stąd rów nież stale 
w zrasta jąca  nędza olbrzym ich rzesz p racow ni­
czych wszelkiego rodzaju.

Cóż dziwnego zatem, że hasjo  w alki '■  d ro ­
żyzną stało się tak p o pu la rn ie?  Instynk t sam o­
zachow aw czy narodu  m ów ił m u, iż pora n a j­
wyższa na sanację  stosunków  O czekiw ano no 
wego „Cudu nad  W isłą". Cudu cofnięcia się e- 
goizmów klasow ych i stanow ych przed w idm em  
gospodarczej ru iny  kraju  i państw  a. Oczekiwano 
że apel nap raw y  skarbu  i n ap raw y  państw a, że 
pobudka do w alk i z' drożyzną porw ie przede- 
wszystkiem tych, k tórym  naród  z ufnością po­
w ierzył swe losy w suw erenne dłonie — jego 
przedstaw icielstw o, izbę ustaw odaw czą. N ieste­

ty  cud ten zaw iódł Przy pierw szem  zetknięciu 
się in teresów  klasy  z dobrem  państw a egoizm  
pokazał pazu ry  i z p ro jek tów  ustaw y w yszarpał 
jej najisto tn ie jsze  części. Pozostały tylko strzęp y

•A tym czasem  już w  zaran iu  ow ej w alki, 
k tó rą  chłopsko-ziem iańską w iększość Sejm u u- 
czyniła Syzyfowym trudem , poczęły się ukazy­
w ać zapow iedzi pocieszające. R um or, k tó ry  u- 
czyniono na razie w tej spraw ie, znalazł echu 
nietylko w k ra ju  lecz i zagranicą. U staw a o sa­
nacji sk arb u  min. Grabskiego, posiadająca m .oże 
te lub  inne usterki, bądź co bądź ujm ow ała od 
podstaw  palącą  kw estję roeorganizacji finanso 
wej. Ustawa o w alce z drożyzną zapow iadała  
szereg energicznych zarządzeń i zakazów  
Więc tu i tam w pom yślano sobie, a jednak  ta 
Polska zaczyna na serjo  m yśleć o swej p rzy ­
szłości

Padł b lady  postrach  na żywioły szkodnicze 
zagranica zaczęła nab ierać  zaufania  do nas. 
Przez k ilka dni n astąp ił gw ałtow ny spadek w a­
lut w ysokocennych, sw ym  ciężarem  złota p rzy  
gniatającycli nasze życie ekonom iczne a zw łasz­
cza nasz przem ysł. Ceny objaw iły nagle ten ­
dencję zniżkową i. o, dziwo naw et zboże, naw et 
m ąka poczęły taniej! Zapraw dę, nam , przy z w y 
czajonym  już oddaw na (to tego. że ceny m ogą 
się tylko podnosić, zdaw ało się to wszystko snem  
f w istocie był to tylko k ró tko trw ały  sen.

Bowiem gdy ustaw a o w alce z d rożyzną 
weszła n;i forum  Sejm u, w net wszelkie optym iz 
m y m usia ły  prysnąć. Posypały  się popraw ki, jak  
z rogu obfitości. Wieś nie m yśla ła  w cale u s tąp ić  
ani na k rok  ze swej bezkarności, nie m iała  bv- 
najm niej zam iaru  choćby cokolwiek przyczynić 
się do pop raw y  doli m rących  z głodu m iast. E- 
goizm b ru ta ln ie  za tryum fow ał w  klasycznej dla 
fizjognom ji naszego Sejm u popraw ce pos. P luty 
opiew ający cynicznie, że ustaw a o walce z d ro ­
żyzną w żadnym  razie nie m oże się odnosić „do 
producentów  ro lnych". P ro jek ty  zakazu w ywozu 
artyku łów  żywności opatrzono  tak m islernem i 
klauzulam i idw uznacznem i klauzulam i, że i z te*  
go podstaw ow ego punktu  w alki z drożyzną u- 
czyniono parodję . Rów nocześnie kom isja  ro lna  
uchw ala o lbrzym ie kredyty  50 m ilja rdów  na ce­
le osadnictw a rolnego m im o b łagalnych zastrze 
żeń w icem inistra skarbu , że przez to naraża  p ro  
jckt sanacji skarbu  jak i został opracow any  zaś 
kom isja budżetow a obala w szystkie p róby  min. 
Grabskiego w spraw ie rządow ego p ro jek tu  
podatku rolnego, uporczyw ie trw ając  przy 
niepom yślnej d la skarbu  państw a na jjask raw szej 
progresji. Egoizm klasow y góruje nad w szyst 
kie.ni i zapow iada już dziś. że nigdy nie ustąp i

Jeśli przytem  w eźm iem y pod uwagę sta łą  
chw iejność m iędzyparty jną  Sejm u, ciągle w ew ­
nętrzne know ania i rokow ania klubów  przeciw ko 
rządow i, absolu tną niezdolność w ytw orzenia sta  
łej w iększości w obec czego każdy gabinet po­
zostaje bez oparc ia  i p rzem ykać się m usi od w y­
padku  dc w ypadku czego jask raw ym  dow odem  
jest obecna sy tuacja  rządu, io staniem y w obli­
czu sytuacji bardzo  niewesołej.

N ic dziwnego, że zapow iedź popraw y ku rsu  
m ark i i spadek cen okazały  się jeno efem erydą 
Ceny już znow u odzyskują swą prężność, zaś 
d o la r z 36 skoczył już na  45 tysięcy. Bowiem 
tych kilka ostatn ich  posunięć Sejm u poderw ały  
zaufanie i co do jego stanow iska w spraw  ie da l­
szych projektów 7 napraw y  Rzeczypospolitej.

Sejm nie s tanął i nie stoi na w ysokości swe­
go zadania. Zbyt pochopnie poddaje się. z p u n k tu  
widzenia państw  a i całego narodu  karygodnym i 
podszeptom  egoizmu jednej w arstw y. Zbyt b u j­
nie p len ią  się jeszcze na jego teren ie  chw asty 
party jn ic tw a , zaślepionego i n ie o p a trz n e g o  z o 
obu stron  izby, Te niedom agania Sejm u ciążą 
nad całym  krajem . Czas wielki, aby rozognione 
w walce w zajem nej stronn ic tw a usłyszały w resz 
cie głos narodu , dom agający się p racy  tw órczej 
i ow ocnej, nie ustaw icznego podkopyw ania się 
w zajem nego i obalan ia  system atycznego rządów .

C ZESŁA W Gum ko wski.

Składajcie ofiary
na Inwalidów wojeooyd).
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Handel win i tow arów  kolonjalnych

W. ZIÓŁKOWSKI KflbISZ,
STAIZ1T KYŁTEST,

otrzym ał duży wybór znanych ze swej dobroci likierów holenderskich firmy

LUCAS BiiLS w  Amsterdamie.
1L Generaina reprezentacja: fc. C z y ż e w i c z  i S»ka  w  W a r s z a w ie ,

u lica  N ow ogrodzka 46, te!. 17-22. gg6

KRONIKA.
-  PRZEMIANOWANIE ULIC

Na poftiedziałkowem posiedź n iu  L a d y  Miej 
skiej jednogłośnie postanowiono: ulicę Tow aro­
wą nazwać ulicę Kopernika i ulicę Ogrodowską 
ulicą Prezydenta Narutowicza.

-  O D CZY T TOW . WIEDZY W OJSKOW EJ.
W czwartek dnia 29 b.m odbędzie Sfl© p.i >ty i 

ostatni odczyt z cykiu odczytów T, W. W., wjyjgłosżo- 
ny przez kpt. (Zakrzewskiego na temat „Arm ja jako 
’sźkota wojskowa narodu".

W szystkie wygłoszone dotychczas odczyty wojsko­
we przedstaw iły jasno i obrazowo położenie naszego 
Państwa pod względem obronnym, oraz widoki po­
koju lub wojny na przyszłość. Prawdą jest, p i e u lega­
jącą w ątpliwości, żie „ jeżeli chcesz mieć pokój, gotój 
się do  w ojny", ^Jedynie gotowość od piuć ia ciosów 
grożących nam z zew nątrz może napraw dę zapewnić 
trwalszy i pewniejszy pokój, a groźba odwetu jpew - 
ność Silnego oporu może jedynie powstrzymać chciwą 
rękę tiajeźdcy, stale grożącą i czyhającą tylko na spo­
sobność łatw ego odebrania tego, co z takim trudem 
-i nuozołem udało natn się wywalczyć i obronić.

Traktujący jo ogólneim przygotaw aniu  wojskowCm 
całego narodu odczyt kpt. Zakrzewskiego, wykaże nam 
jakie jest znaczenie armjj jako szkoły, którą każdy o- 
bywatel Państwa przejść musi i pow inien, oraz bę 
dzje doskonałym zakońcseniem  całego cyklu odczy­
tów  wojskowych, .podkreślającym jakby ich  zasadni­
czą myśl przewodnią. Spodziewamy się, że społeczeń­
stwo w zrozumieniu swego poniekąd nawet obow ią­
zku, zapełni salę doszczętnie.

Odczyt odbędzie (sięj jak zwykle o jgodiz. ift-ej wjieoz. 
w Sali Tow, Rzem Chrzęść, Bilety można już obecnie 
nabywać w  cukierni p. Mayera, a w dZień odczytu od1 
godz. 18-ej przy wejściu na salę.

-  TERMIN POZYCZK1 Z£OTEJ.
L  dniem 1 kw ietn ia  r.b. upływa przedłużony t e r ­

min pożyczki złotej. Jak Się dowiadujemy ze źródeł 
miarodajnych, term in  ten nje będzie już zapewne tym 
ęaZem przedłużony. Zatem już po świętach pożyczki 
złotej nie będzie m ożna nabywać, a zastąpi: ją za-

Eewne w  pierwszych d n iach  kwietnia 6 proc. złotowe 
ony skarbowe. Papiery te  n ie mogły być dotychczas 

puszczone w obrót, wskutek niewykonania ich dotąd 
jeszcze przez państwowe zakłady graficzne.

M iędzy 5  — 10 kw ietnia odpow iednich zapas od ­
cinków już będzie gotów, w tym czasie mniej więpej 
pojaw ią się one Iw obrocie.

Kto pragnie nabyć jeszcze 8 proc, pożyczkę złotą, 
pow inien się zatem śpieszyć. Termin upływa za tydzień

ZJAZD FARM ACEUTÓW  W WILNIE.
W  dii. 20 ,21 odbędzie się W W ilnie z inicjatywy 

Polskiego powszechnego Tow. Farm aceutycznego zjazd 
zrzeszeń farmaceutycznych, zaproszonych gości o raz - 
delegatów Okręgowych w spom nianego Towarzystwa.

W  program ie oprócz spraw ozdań i referatów, u- 
w zględhione bęflzie w  szerokim zakresie zwiedzenie 
miasta i  jego dawnych pam iątek.

-  Ł T-WA SPORT. „PjROSNA".
W  niedzielę d n . 18 b.m. w dolnej sali Stów. Rzemt, 

Chrzęść odbyło sję doroczne w alne zebranie członków 
Tow. Sport. „Promna". Z eb ran ie  Zagaił o godz 4 ppt 
druh M. Bednarek (prezes). Na przew odniczącego ze­
brania pow ołany  został druh ,.t. W róblewski. Po od­
czytaniu i przyjęciu protokołu  z poprzedn iego  zebra­
n ia  druh JarnufowSki d a ł spraw ozdanie z działalności 
fo r to w e j T-wa. Ze sprawozdania w ynikało, że Towa 
rZystwo pom imo ciężkich y.arunków finansow ych’w  po­

rów naniu z nokiem ubiegłym rozw ijało sję bardzo in­
tensywnie i w  rozwoju swoim na przyszłość rokuje 
wielkie nadzieje. Z kolei przewodniczący otworzył d y ­
skusję nad proponow anym i przez Zarząd popraw kam i 
w statucie, w wyniku której przeprow adzono kilka - 
żmian, z których głójwna odnosi się do określania s ta ­
wek przez ogólne w alne zebranie.

Po udzieleniu przez aklamację absdłutorjum ust ty 
pującemu Zarządowi przystąpiono do w yboru w ładz 
T-w a, które ukonstytuowały się następująco: M. Be 
dnarek (ptezes ), A. Deutschman (wiceprezes), W il­
czyński (skarbnik); członkow ie zarządu Gabrjefeki i 
Bernard. W skład komisji sportow ej weszli; Jarnutow - 
ski, (Bmennen i Auerbach, do komisji kwalifikacyjnej. 
Drecki, PilitowSki, Kowalski, M row iński i K ryszak. Na 
gospodarza jednogłośnie “wybrany został d ru h  Handke, 
do komisji rewizyjnej Biskupski, C iupa, i M. Jerzvk. 
Zebranie zamknięto o godz. 6 im. 15.

ZW YCIĘSTW O „PROSNY"
W dn. 25 b.m. drużyna piłki nożnej kaliskiego 

Towarzystwa Sportowego „P rosną" rozegrała  w Jaro­
cinie mecz z tamtejszą drużyną V ictoria", osiągając 
wynik 3:0 n a  korZyść „Prosny-". Zaznaczyć należy, że 
„V ictoria" jejst jedną z najlepszych drużyn klasy B. 
Spotkanie rewanżow e odbędzie &ię w  nabliższych - 
dniach w Kaliszu.

KONCERT DYGASA W KALISZU.
W .ubiegłą niedzielę dn . 25 marca o d b y ł się  kon­

cert w ielkiego artysty polskiego Ignacego Dygasa. W 
koncercie tym przyjęło udział zawsze mile w idziane 
Trio W iłkom irskich.

W przepełnionej publicznością sali znakomity ar­
tysta zachwycał słuchaczów swym głosem, wykonując 
cały szereg pieśni M oniuszki, Karłowicza, i Rachma­
ninow a. Nad program  wykonał „M atinettę". Trjjo - 
W iłkomirskich grało T rio  N r. 2 Rubinsteina, p. Ml 
W iłkom irski jak Zawsze zachwycał sw ą grą na skrzyp­
cach, wykonując dwa utwory, Rachm aninowa. Publicz­
ność żałow ała tylko że  oprócz piosnki Stafha z „Ver- 
bum imobile" Dyga® nie zaśpjiewał an i jednej jarji 
operowej. Do śpiew p i Skrzypiec akompanjowała z ta ­
lentem panna W iłkomirska.

ŚPIĄCZKĄ W WARSZAWIE. \ .
W okresie ostatniego tygodnia zarejestrow ano - 

wśród ludności warszawskiej 13 wypadków śpiączki, 
z których 4 były  śmiertelne.

OSTRZEŻENIE przed niemieckiemi 5 -tysiącz 
kami. Między Pjemieckiemi banknotam i 5000 - mar 
kowemi zpajdują się takie, na których napisano, że „z 
dniem  1 kwietńfta 1923 r. mogą być wycofane i zamie­
nione praw nemi środkami obiegowymi". Odnośnie d o  
tych banknotów  zwracają uwagę ludzie przyjeżdża­
jm y  2 (Katowic, że tam tejsi kupcy przy WJytpłatach s ta ­
ra ją się te w łaśnie 5000 - markówki dawać „obcym", 
natomiast sam i bardzo niechętnie je przyjmują. W obec 
tego wskazane jest zachow anie ostrożności przy p rzy j­
mowaniu tych 5000 - markówek niem ieckich na wszeł 
ki wypadek.

- KRADZIEZ W POCIĄGU. Pjodczas  snu w wa­
gonie pom iędzy stacjami Ostrów, a Skalmierzycami, - 
skradziono Grzegorzow i Staroszyńskiem u z kieszeni 
P.080 000 mk., oraz paszport na wyjazd do F ran c ji.

— PRZEGLĄD ŚWIATOWY. Nowy egzemplarz - 
(10-ty) „Przeglądu Św iatow ego" p rzy n o si w śród m nó 
stw a ilustracji treść literacką: H istoryczny dokum ent. 
Ameryka kolebką Azji. M. Gorkij: Sylw etki b ol sze - 
wickie. — Artyści scen polskich. — Prof. H . W idga: 
Zęby u  różnych narodów . — Przem ysł i finanse. —i 
Moda i tualeta. — Iron ja  i humor. — Zagadki. O dL 
powiedzi grafologa i heraldyka ito. Redakcja i Adm i­
nistracja Warszawa, ul. Sienna 23. ,

-  ZNIZKA CEN Y  JAJ W WARSZAWIE trwa w  
dalszym eiągul O d poniedziałku w handlu hurtow ym  
^pow iedziana jest dalsza zniżka. i

f — M I£Y  SYN ALEK.
Józef Działyński, zamieszkał) przy ul. W idok Nr. 

31 Zameldował Władzom policyjnym, że isyn jego 24 
letni Wacław' Działyński skradł mu! 3 zegarki, złotą de­
wizkę oraz torebkę damską, w  k tórej znajdowało się  
70.000 mk. i zbiegł w niewiadomym kierunku. Skra­
dzione rzeczy przedstawiaj® w artość 1.200.000 mk.

-  S£-U Z AC A z £ o d z i e ; k a . ,
Maksymiljan józw iak zawiadomił władze śledcze, 

źfe hłużąca jego niejaka H elena Karolak skradła mu Z 
mieszkania garderobę ogólnej w artości 200.000 mk, i  
zbiegła. Zarządzono poszukiwania, w  wyniku których 
Karolak zaaresztowano i cd eb iy n o  jej skradzione rze- 
ćzy, które zwrócono praw em u właścicielowi, złodziej­
kę, Zaś odesłano do dyspozycji Sądlu Pokoju 1 okręgu.

-  ZO£!NIERZ BOLSZEWICKI W KALISZU.
W  dn. 25 b.m. w godzinach popołudniow ych p o li­

cja państwowa przeprowadzała u<. W rocław ską w s tro ­
nę dworca grupę aresztantów , w śród których ogólną 
sensację wzbudzał w śród publiczności żołnierz bolsze­
wicki Wi_ pełnym uniform ie z czerwoną gwazdką na 
cZapce. Żołnierz te n  Został aresztowany w okolicach 
Gdańska i by ł transportow any przez Kalisz.

N A D E S U IV N E .
Od Cechu piekarzy otrzymaliśmy zawiado­

mienie następujące:
Nadzieje spadku cen na produkty spożyw­

cze maleją.
Chwilowe sygnalizowanie i spadek cen na 

zboże z rynków  zbożowych środowisk handlo­
wych, ustało i ceny na takowe znowu podnoszą 
się w górę.

Zyto, które spadło praw ie do połowy w nie­
których miejscowościach Polski w cenie, podnio 
sło się znacznie, gdyż dziś żądania rolników za 
mtr. ctr. są do 110 tysięcy, a było już 70 tysięcy.

'Zaznaczyć musimy, że mimo takiego spadku 
młyny jednak nie okazały tendencji zbyt zniżko­
wej. utrzym ując cenę za m ąkę w różnicy zaled­
wie 10 proc., to też przy tendencji zwyżkowej 
podskoczyły odra/u.

Obecnie młyny kaliskie żądają za worek 82 
klg, mąki do 65 proc. przem iału, od 185 do 195 
tysięcy, co rów na się za 1 kilo mąki 2315 mk.

Przy nadm iernej cenie drzewa, węgla, soli 
i robocizny, kalkulacja wypieku pieczywa je s i 
wysoką, że mimo najlepszych chęci obywatel 
skich, cech Mistrzów' Piekarzy kaliskich, zmu­
szony jest, redukując nawet godziwy zarobek? 
swój, utrzym ując od 25 hm. następujące ceny za 
chleb biały z m ąki do 65 proc. kilo 2000 mK 
za ciemniejszy do 80 proc. za kilo 1800 nikt,, 
za bułki kilo 4200 mk jedna bułka 150 m kn

Ceny te jednak jak nas inform ują, ze zwyż­
ką dalszą zboża i mąki utrzymać się nie da i m u­
szą być podniesione, gdyż rozchód wypieku, 
znacznie przewyższa przypiek i różnicę kila m ą­
ki 2315 mk., do ceny chleba kilo 2000 mk. Ceny 
ny w Poznańskiem jednak regulują się kilo za 
kilo w' towarze pieczywa i od naszych rynków  są 
wyższe.

— N A I) K S U A’ N E.
Szanowny Panie Redaktorzel 

Niniejszym proszę o umieszczenie w swynir 
poczytnym organie kilka słów w celu wyjaśnię 
nia zajścia, jakie m iało miejsce pomiędzy mną. 
a Henrykiem Zajączkowskim, zamieszkałym 
przy ul. Dobrzeckiej.

W czwartek 22 bm. pow racając ul. Górnoślą 
ską do domu pomiędzy godz. 10 a 11-ą wieczo­
rem obok cm entarza katolickiego zostałem znie­
nacka napadnięty przez wyżej wymienionego 
FI. Zajączkowskiego, który bez żadnej przyczyny, 
uderzywszy m nie dwukrotnie pomiędzy oczy, 
tak silnie, że do dziś nosze ślady tego uderzenia, 
następnie zabrał m oją czapkę i począł uciekać w  
ul. Lipową.

Na wszczęty przezemnie krzyk nadbiegł po­
sterunkowy P. P. Nr. 3688, który dogonił ucie­
kającego Zajączków* kiego i odebrał mu m oją 
cz»pkę, a następnie wylegitymował napastnika?, 
przeciwko którem u wszcząłem kroki sądowe.

Racz przyjąć Sz. Redaktorze wyrazy szacun­
ku i poważania A. IBISĆH.

Ka nadcfjoćtgące św ięta poleca:

stare wina węgierskie i francuskie, wódki, likiery i koniaki różnych 
fabryk, słodycze, pomarańcze wyborowe i towary kolonjalne.
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SPÓŁKA Z OGR. OOP.

Wjłączna s p r z e d a ż  na refcu przemysłowy łódzki prod:
Tow. Zakładów Chemicznych Fabryki kleju i żelatyny

„ST R E  M" Sp. Akc. „ŻELATYNA" Sp Akc.
w WARSZAWIE w WARSZAWIE

P o le c a  z e  s w y c h  sk ła d ó w :

Oleinę „Strem“ i zagrań., stearynę, glicerys 
nę, iłuszcz kostny, kleje kostne i skórne, 

żelatynę jadalną i techniczną.
5iuro i sl<ład^ Kilińskiego 147-a.

702

Zarząd Dngiego Kaliskiego 
Towarzystwa Wzajemnego Kredytu

zawiadamia niniejszem, iż na zasadzie § 34 i decyzji 
Redy z d. 22 marca 1923 r. O gólne Z e b ra n ie  Człon­
ków Towarzystwa odbędzie się w lokali! Towarzystwa 
przy ulicy Wiejskiej pod JMe 12 w pierwszym terminie 
w  dniu 10 k w ie tn ia  r . b . o  g o d z . 3 p c  p o łu d - y 
niu, w razie niedojścia do skutku zebrania tega, w dru- |  
gim ostatecznym terminie w  dniu 2 0  k w ie tn ia  rb ., 
o tejże godzinie.

Porządek dzienny;
1) Otwarcie posiedzenia przez, prezesa Rady 
C) Wyfcx/r przewodniczącego ogólnego zeb-ania
3) Odczytania Sprawozdania Towarzystwa, komisji 

rewizyjnej za lata 1920, 1921 i 1922 r.
4) W n iosk i Rady

a) o zatwierdzenie sprawozdania i rachunków 
zysków i strat za 1920, 1921 i 1922

b) o likwidacji Towarzystwa i wyborze komisji 
likwidacyjnej

5) Wolne wnioski.
Członkowie Zarządu;

712; Isa a k  M a isn er , Z e lig  F ry d e .

OGŁOSZENIE.
Zarząd Lasów m. Kalisza, na zasadzie uchwały magi­

stratu, ogłasza, że w  dniu (3 k w ie tn ia  r .  b, o  god zi*
n ie  II ra n o  w biurze magistratu (I-sze piętro, pokój Me 71 
odbędzie się

L I C Y T A C J A
r b  sprzedaż 162 sztuk sosny znajdujących się w lesie Wolica 

Spr2edaż odbywać się będzie sztukami pojedynczymi 
za numerami kolejnymi. Powyższe sztuki są wynumerowane. 
Chcący je obejrzeć winien zgłosić się do strzelća nn osadę 
leśną Wolica o wskazanie mu.

Kalisz, dnia 27 marca 1923 r.
716 Z a rz ą d  L a só w  m . K a lisza .

Dachówką
azbestowo-cem entową

W I E K
*5Nto

w  k o lo r a c h  s z a r y m  i c z e r w o n y m
najpraktyczniejszy, ogniotrwały, odporny na 
wpływy atmosferyczne, lekki, szczelny i tani

m a te r ja ł  d o  k r y c ia  d a c h ó w
p o le c a  wagonowo z reprezentowanej fabryki 

lub detalicznie z własnego składu

__ Ryszard BERNHARD _
S f e  KALISZ, W r o c ła w sk a  Ms 13. f l P

is isiiiis i®

Zginął paszport
wydany przez Urząd gm, Pa- 
mięcin najimię Heleny Czaj­

kowskiej 722

żfmął NSZTUT £
wydany przez Urząd gm. Brze­
ziny oraz karta powołania wy­
dana przez PKU. w Ostrowie 
na imię Antoniego Snieguli 

rocz. 1888. 721

Zginęła karta beztermino­
wego urlopu 

C 2 wydana przez PKU, w Ka 
liszu na imię Józefa Wysockie 

go rocz. 1901.

-ao
'jć
U«

JA
3O
«

Si
£o

j aocN

Cukiernia

A. Janowskiego
KALISZ, u lic a  K an on ick a  3 .

Poleca na nadchodzące Święta w wielkim wyborze barzan- 
ki cukrowe, czekoladowe, zajączki, jajka ozdobne, stoliki 
ze święconem, oraz mazurki, torciki pralinowe, torty, cu­

kry, czekolada, babki, placki
S a le  b ila rd o w e .

Si.®c ar1 o
3 3*■>« *■#*
o 2"p«
§ * « c
9 % 
9.3  
Ł J :
| o

Do sprzedania zaraz

amerykan
na oliwnych osiach, mało używany, 6-cio osobowy, siedzenia 
boczne. Wiadomość Aleja Józefiny 7 w podwórzu, 675

Wyżlicę młodą
ponterkę z pokojową tresurą 
sprzedam amatorowi myśliwe­
mu, wraz z półtora miesięcz- 
nem szczenięciem czystej rasy. 
Warszawska Me 13  m. ł, biuro 
  pomiarów/. 711

S aiiM oa osobowy
s p r z e d a m  za 19 milj. mk. 
gotowy do użytku, 8/20 K. M. 
na 4- -6 osób daje gwarancje 
że takowy przed upływem jed­
nego roku remontu nie będzie 

potrzebował.
Mott.gvkl fa£u§ię dobrylub do napra­
wy, ewentualnie i nie komplet­
ny. Łaskawe podania proszę 
skierować do Ekspedycji Gaz. 

Kaliskiej pod lit, A. B, 714

Jest do sprzedania

iuStrum°Dl (tenor)
nowy. —  Cena przystępna. 

Wiadomość Babina Nr. 19 
u Berkowicza 718

Zgioęłh. karta pofo łan ia
rocz. 1894, L. U59 wydana 
przez PKU, w Kutnie na imię 
Józefa Przybylaka^ 715

Zginęła karta beztermino­
wego urlopu 713

wydana przez 50 pułk w Rów­
nie na imię Józefa Dzikańskie-

go rocz. 1893. 713

Zginęła karta demobibzacyjna 
wydana przez PKU. w Kaliszu 
na imię Woźniczaka Leonardo 

rocznik 1900. 725

Siiperfosfat 181
o

SÓl p o la s ó w ą  30/33^ Stessfurtską,

Kajnit *4/15% Stassfurtski,

W Ę G I E L przemysłowy i opałowy
(stale większe transporty w drodze)

Cement, Wapno,
P O L E C A

Towarzystwo Handlowe

„Paliwo”
S p . z  o g r . ocfp.

ALEJA JÓZEFINY 9 (Gmach Banku Ziemi 
Kaliskiej). 661

fęsgssńrSTTifBBl' isniUTi®!&r-saRaiiuMŁ MAM

loż. S. PORADOWSKI
KALISZ, ni. Tai. Kościuszki 20, teltł. ®  62.

P o s ia d a  na s k ła d z ie :
maszyny i motory elektryczne Tow Akc. „GANZ“ w Buda­
peszcie i inne, przewodniki wszelkich przekroji Tow. Akc 
„KOBEL" w Warszawie., oraz wszelkie artykuły dla instalacji

elektrycznych.
Dostarcza szybko postewy walcowe i walce z utwardzonego* 
żeliwa znanej fabryki „Gaz & Co" Tow. Akc. w Budapeszcie, 
s iln ik i D ie s la , p om py o d ś r o d k o w e  i a g r e g a ty

b e n z y n o w e .

O fer ty  na ż ą d a n ie . 31©

if

Egzemę, liszaje itp,
l e c z y  m e ś ó

I .a in  A  gre"
sprzedają apteki i składy 
apteczne. APTEKA K, GĄ- 
SECKIEGO w Warszawie.

Zostały g u b io n e
p o i-tfe l i d o k u m en ta

7on Wojsk, wydane przez PKU.
w Kaliszu na imię J. Dymal- 

—  skiego rocznik 1894. 666

Motocykl
marki „Presto" 1*/j konny jak 
nowy za 1 ł/a milj. na sprzedaż.
637 W. KOBZDA

O stró w , Kaliska 21.

fi ed akt o r A. JLAD\VaN. (Wydawca — „Dazeta Kaliska" Spół z ogr odp. Druk „Gazety Kaliskiej'* Aleja Józefiny 1.


